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Kurier Częstochowski
f l P  DZIEBM K POLITYCZNO SPO ŁECZN O  LITERNOKI

Prenum erata wynosi z odbieraniem  w Administracji m iesięcznie 400 mk„ z odnosze­
niem 1 przesyłką pocztową 460 mk. C e n|y o g ł o s z e ń :  pierwsza strona za wiersz 
ednoszpnltowy lub Jego miejsce ltiO mk„ druga 1 trzecia 140 rak., czw arta 120 mk, za 
w. rsz nonparelowy. Ogłoszenia w tekście przed kroniką 1 pod telegram ami 140 mk. aa 
V  e r n ,  Nekrologi po m arek 140 za wiersz. Drobne ogłoszenia, po 40 marek za wyraz.

Ogłoszenia zagraniczne o 100 “/„ droższe,

Adres Redakcji 1 Administracji: Częstochowa uł. N. P. M .arji|41, otwarta codziennie 
od g. 9 rano do 7 w. Telegraf- „Kurjer—Częstochowa*. Telefon 4. Nadesłanych rękopi­
sów, z wyjątkiem zastrzeżonych, Redakcja nie zwraca. Na zasadzie uchwal Zjazdu Zw. 
Prasy prowincjonalnej, wszystkie komunikaty Instytucji prywatnych 1 społecznych pod­
legają opłacie. Każda nowa podwyżka ta ry fy  obowiązuje wszystkie już przyjęte ogło­

szenia od dnia zmiany cen bez uprzedniego zawiadomienia.

Tajemnicza ręka.
C ą m ó w i  « v o j « w o d *  R y m e r ?  —

* ż y w n o ś c i o w y c h .  — S k u t k i
KATOWICE, 18.7 (lei. wl.) Wojewo­

da Rymer nie kryje swego ntesadowole- 
nia, i i  p o w a ż n e  t r u d n o ś o i  p«q- 
t r x q  s i ę  w  d z i e d z i n i e  — a p r o ­
w i z a c j i  fi. Ś l ą s k a ,  cku tk iea  nie­
zrozumiałej dla województwa Katowickie­
go t a k t y k i  r z ą d u  w  W a r s z a ­
w ie -

„Uważa się  nas w Police — mówu 
wojewoda Rymer — ciągle jako za za** 
gran!eę(!I!) transporty iaś  kolejewe z ży­
wnością, przeznaczone dla 6 .  Śląska, z a ­
t r z y m u j ą  s i ę  n a  g r a n ic y ,  a j a  
d a re m n ie  u r g a je  rząd, wysyłam umyślne­
go delegata, wagony stoją gdzieś pod 
Sosnowcem i to wagony z mąką, która 
wśród upałów obecnych może Bię już ze­
psuła...

Kto zna stosunki na Górnym Śląsku, 
ten wie, t e  s p o k ó j  i n o r m a ln a
praca łla naszym terenie zależną jest

W s t r z y m y w a n ia  t r a n s p o r t ó w  
r z ą d ó w  p. Ś l i w i ń s k i e g o .
ed kwestji aprowizacyjnaj i drożyzny.

Do Warizawy trudno jest się dotelc- 
fonować, linja c a la m i  d n ia m i z a ­
j ę t a  j e s t  r o z m o w a m i  p a s k a -  
r z y “ .

(Pizyp. Red.) Z powyźsżego przedsta­
wienia rzeczy jaino wynika, iż mamy tu 
do czynienia z  c a l o w ą  p o d z i s m -  
n ą  r o b o t ą  ż y w i o ł ó w  a n t y p a ń ­
s t w o w y c h ,  które przez wstrzymywanie 
transportów kolejowych z żywnością pod 
Sisnowoem chcą wywołać niezadowolenie 
i strajk i w polskiej części G. Śląska. Jest 
to zbrodnicza a g i t a c j a  „ t a j e m n i ­
c z e j  r ę k i 1*, agitacja, goaząca w pod­
waliny gospodarcze G. Śląska.

Cóż na to powie r z ą d  „ t w a r -  
d e j “  r ę k i  p. Śliwińskiego, który je ­
szcze ursęduje in statn domisiom?!..

BSS

Zamordowanie redaktora „Kurjera Poznańskiego5'.
P a d ł  z  r ę k i  N ie m c a .

VUZNAN. Wczoraj po godz. lO przsd 
południem przybył do redakcji „Knrjer.a 
Po?nańBkiego* niejaki T. Trzebiatowsky. 
lekarz-dentysta z Tornnia i prosił o roz­
mowę z naczelnym redaktorem, d rem 
Bolesławem Marchlewskim. Wobec tego, 
te  p. Marchlewskiego nie było w lokalu 
redakcyjnym, Trzsbiatowssy|czskał nsjnie 
go w pokoju przyległym do gab ineti  p. 
Marchlewskiego. Wracającego i  drukarni 
p. Marchlewskiego prosił Trzsbiasowsky 
o rozmowę, na co Marchlewski zgodził 
się słowami:

— Dobrzs, ale krótko.
Na to odpowiedział Trzebiatowsky:
— To nie będzie trwało dłngo.
Potem wszedł do pokoju p. Marchlew

skiego, gdzie saszęła się między nimi roz­
mowa, spoerątkn spokojna, tocząca się 
bez świadków. Wkrótce jednak rozmowa 
z a m ie n iła  s ię  w sprzeczkę i przebywają­
cy w przyległym pekoja współpracowni­
cy re d a k c y jn i usłyszeli podniesiony głos 
p Trzebiatowsky‘ege i słowa ś. p. Mar­
chlewskiego: „Proszę wyjść". Bezpośred­
nio po tem padły dwa strzały rewolwe­
rowe.

Gdy obecni wesrił do pokejn, zastali 
leżącego n a  z i e m i  p . M a r c h le w ­
s k i e g o ,  który otrzymał dwie rany w 
pierB powyżej Berca. Idzielono n u  na­
tychmiast pierwszej pomocy lekarskiej i 
dnehowej. Pomoc lekarska była bezskute­
czna, gdyż po kilku chwilach Marchlew­
ski zmarł.

Tymczasem wśród zamieszania mor- 
derea zdołał zbies i aresztowano go de- 
piero na placu Wolności. Miał on przy 
Bobie nabity rewolwer parabellum.

Trzebiatewsky jest z zawodu dentystą, 
mieszkającym w Torutiu. Znany był w 
kołach politycznych i dziennikarskich 
Księstwa i Pomorza jako jednostka eks­
centryczna, dziwak i manjsk. Przed dwo­
ma tygodniami mniej więcej zasądzony 
zoBtał na 3 miesiące więzienia za obrazę 
dr. Marchlewskiego, zarzucił bowiem „Ku- 
rjerowi Poznańskiemu” i „Siewu Pomor­
skiemu” wysłngiwasie się żydom. Mor 
derątwo zatem należy uważaś za akt ze- 
sty osobistej.

S. p. dr. Bolesław Marchlewski, któ- 
ry liczył 88 lat życia, był jednym z naj­

znakomitszych dziennikarky, opierającym 
swą pracę na poważnem wykzztałceuin o- 
gótaem zawodowem. Ostatnie był lekto­
rem prawa prasowego na ¥ n i  wersytecie 
Poziańskim. 0 d  kilku lat piastował gad- 
ność prezesa syndykatu dsiennikarzy. Sp. -? 
Marchlewski położył ogromne zasługi za 
czasów niewoli jako o rgan iza to r-ruchu  
narodowo - demokratycznego. Byt wybit­
nym publicystą, który podniósł wydaw- 
nictwo „Kurjera Poznańskiego" na wy­
soki poziom. Jako człowiek i obywatel 
cieszył się ogólną sympatją.

W 1919 r. pojechał do Paryża, bis- 
rąc  czynny i niezmiernie wydatny udział 
w pracach delegacji polskiej na konfe­
rencji.

Był oprósz tego jednym z najwybit­
niejszych członków Stronnictwa Narodo­
wej Demokracji b. dzielniey pruskiej, a 
potem csłonklem Rady Naczelnej Związ­
ku Lud. Narodowego.

Kim j i s t  morderca.
POZNAŃ. Morderea ś. p. Bolesława 

Marchlewskiego, Trzebiatowsky, przeby­
wając w czasie wojny w Toruniu wyko­
rzystywał swoje polskie nazwisko i p r o ­
w a d z i ł  d z i a ł a l n o ś ć  g e r m a n o -  
f i l s k ą ,  propapagująse politykę agodową. 
Po powstaniu w b. zaborze pruskim wziął 
sobie za zadanie osłabianie prądu koali- 
oyjnego na kresach zachodnich, wydając 
broszurki i odezwy w kiepskim polskim 
jęsyku, w którym p r o p a g o w a ł  id e ę  
z b l i ż e n ia  p o l s k o  - n i e m i e c k i e ­
g o  nn g r u n c i e  a n t y s e m i c k i m .

Silny kolportaż broszur tych i gazet, 
jak# też widoczne tendenaje odwrócenia 
uwagi spoleczsństwa poznańskiego i po- 
morkiego od niebezpieczeństwa niemisc- 
kiego, wskazują, iż Trzebiatowsky działał 
zgodnie s życzeniami Niemiec.

W  ostatnich miesiącach roku ubiegłe­
go Trzebiatowsky skierował swe ataki 
prżeoiw „Kurjerowl Poznańskiemu1’ i „Sło 
wu Pomorskiemu", rozlepiając w Pozna­
niu i Toruniu odezwy, zaczynające się od 
słów: JKurjer Poznański1* i „Słowo Po­
morskie”  na usługach iydoallejil” Redak­
cje obydwu tych pism wystąpiły ze skar­
gą de sądu przeciw Trzebiatowsky'emu o 
oszczerstwo.

W pierwszych dniach lipca rosprawa 
sądowa wykazała oszczerczy charakter za 
rzutów i Trzebiatowsky został skazany 
na 3 miesiące więzienia.
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Wiadomości polityczne.
P o ł o ż e n i e  w e w n ę t r z n e .

N a wczorajszem posiedzeniu  Komisji 
Głównej blok prawicy i centrum  roz­
porządzał 217 głosami, blok lewicy 209 
głosami. Przynęto 217 głosami wnio­
sek  posta Skulskiego, że Komisja G łó ­
wna przystąpi do desygnowania pre- 
mjera, jeżeli  p. Naczelnik  Państwa nie 
skorzysta  z prawa inicjatywy. Lewica 
wstrzymała się od głosowania. W e  
środę na godzinę 10 rano p. N aczelnik 
Państw a zaprosił do Belw ederu  na k o n ­
ferencję  p. M arszałka i p. Skulskiego, 
ce lem  wyjaśnienia wątpliwości, jaką p. 
Naczelnikowi Państwa nasunęła  wczo 
raisza uchwała Komisji Głównej. 
P o ł o ż e n iu  m ię d z y n a r o d o w e .

W N iem czech  odkrywają te raz  co- 
o z ienne  nowe składy broni. Pokazuje  
się, łe  cale  N iem cy są  form aln ie  z a ­
s iane bronią"! amunicją w takiej ilości, 
że wystarczyłyby ona na  uzbrojenie 
miljonów żołnierzy. Gdyby nie z a m o r ­
dowanie R athenau‘a N iem cy po dawne 
mu prowadziłyby podwójną grę, twier­
dziłyby, • że  są rozbro jone i ró w n o cze­
śnie czekałyby ua chwilę odpowiednią, 
by rzucić się na E uropę  i podpalić  ją 
tak, jak  podpaliły ją przed 8-iu laty. 

G e n e r a ł  Le R ond o  G ó rn y m  
Ś lą s k u .

Współpracował* „Rietzypospoiiłej" 
rozmawiał z g?n. Ls Rondem natychmiast 
po jego przybyciu do Paryża.

Gen. powiedżiał, że jest bsrdto zado­
wolony ze spoiobu ewakuowania wojsk 
międzysojuszniczych i szczęśliwy z rozwią 
zania trudności craz doprowadzenia sw e­
go dzieła do koń' a.

Gen. La Rond z oburzenism zaprote­
stował przeciwko częstokroć powtarza­
nym pcgłoskom, jakoby ludneść G. Ślą­
ska pod rządami Komisji Mlędsysojnszsi 
czej cierpiała.

Polityczne zachowanie się Polski by­
ło bardzo pokojowe, łśiężkie położenie wy 
woływaly bandy niemieckie. Przy tej spo 
sobności generał podkreślił nadzwyczajny 
spokój, z jakim polscy mieszkańcy G. 
Śląska przyjmowali wszelkie zarządzenia 
Komisji Międzysojuszniczej i jak spokoj­
nie odbywało się objęcia przyznanych 
Polsce obszarów.

Stanowisko śląskiej N.P.R.
P r z e c i w k o  m a t a c t w o m  k lu b u  

s e j m o w e g o .
Najsilniejszą organizację dzielnicową 

NPR. posiada na G. Śląsku. Wypadki 
warszawskie odbiły się na Śląsku donie- 
słom echem, a jakię stanowisko zajęła o 
na świadezy następujący telegram:

Naczelne władze dzielnicy śląskiej 
NPR. wczoraj w Katewicach powzięły u- 
chw&łę następującą:

1) Cała taktyka Klubu Sejmowego 
NPR. nie odpowiada uchwałom rady na­

czelnej stronnictwa i sprzeciwia js ię  
w yraźjie zasadom narodowym i c h m ie l  
jąńskim;

2) W ładte naczelne dzielnicy śląskiej 
NPR. wzywają klub sejmowy, aby zer­
wał z taktyką dotychczasową, aby poparł 
kandydaturę Wojciech* Korfantego, jeże­
li takowa będzie postawiona na prezeBa 
rady ministrów, ewentualnie, aby udzie­
lił poparcia każdemu rządowi, wyłonio 
nemu ze stronnictw narodowych i umiar

kowanych—w przeciwnym razie dzielnica 
Śląska NPR. grozi wyodrębnieniem się te
stronnictwa.

Możliwość gabinetu Kucharzew- 
s k l i f i .

WARSZAWA, 13.7 tri. wł. - W e d ł u g  
otrzymanych w ostatniej chwili wiadomo­
ści, możliwe jest utworzenie gabinetu kom 
promiaowego z p. Kucharzewskim na 
czele.

P r o g r a m  ś w i ę t a  w# K a tp w i-
o a c h .

KATOWICE. Tel. » ł .  Program uro­
czystości przyłą-zeDia G, Śląska do Rze­
czypospolitej jest następujący: W sobotę 
d. 15 bra. odbędzie się we wszystkich 
m ństach  garnizonowych capstrzyk i [po- 
chód z pochodniami. W niedzielę dn. 16 
bm. raoo o godz 7 i pół w Katowicath 
powitanie delegacji i gości z Poznar-ia i 
Krakowa. O godr. 8 ponitan ie  przedsta­
wicieli rządu i sejmu ustawodawczego. 
Na dworcu o ' e  ni będą wojewoda Ry­
mer i przedstawiciel władz wojskowych, 
orf z miejscowych. O godz. 9 msza poło ­
wa w parku Kościuszki, gdsie zgromadzi 
się ludność crłego powiatu katowickiego, 
i delegacje *min całego ofcsżsru p o l s k e -  
go G. S ia tka . Mtzę celebrować będaie 
delegat biskupi ks. p ra ta t  Ksp:cs, poczem 
kazanie uroczyste wygłosi ks. dr. Kubi­
na. Następnie odbędzie się dekoracja p o ­
wstańców przez gen. Szeptyckiego orde­
rami „Viriuli Mlitari'* i „Krzyżem W a­
lecznych'* poc;em nastąpi właściwa uro­
czystość przejęcin G. Śląska p r iez  rząd 
cen tra liy  w pist&ci podpisania uroczyste 
go aktu przejęcia. Następnie zostinie wy 
głoszony szereg przemówień. Poczem mar 
szalek sejmu wręczy obraz, ofiarowany 
przez sejm ustawodawczy sejmowi śląskie 
mu. W dalszym ciągu nastąpi wręczenie 
p. Korfantemu przez delegację warszaw 
ską adresu. — Dslej wyruszy na miaBto 
pochód i odbędzie się defilada przed mi" 
nistrem spraw wojskowyob, działaczami 
fórncśląakiemi, oraz przedstawicielami 
rządu. Następnie przedstawiani zostaną 
rządowi c łonkowie władz wojewódzkich 
pocrem odbędzie się obiad. Po koncercie 
ludowym w parku Kośsiuszki rozegrają 
druiyny Katowice i Wilno match footba- 
lcwy. Na zakończenie uroczystości odbą 
dz!e się raut, na który zaproszeni będą 
priedstaaiciele rządu, sejmu i wojskowoś 
ci i społeczeństwa katowickiego. Wieczo 
rem nastąpi odjazd gtści do Warszawy.

— ... m r MB- ■
Ciekawe wiadomości.

— 2-go sierpnia rozpocznie się w Mo 
tkwię 12-ty tjazd partjt komunistycznej, 
poświęcony głównie polityce zagranicznej 
i propagandzie komunizmu.

— Rząd grecki zamierza powołać 
pod broń nowe roczniki celem podjęcia 
nowych dalałań wojennych przeciwjkema 
listom w Małej Azji.

— Anatol France odpowiedział listo­
wnie Maksymowi Gorkiemu na prośbę o 
interwencję w sprawie procesu eserów. 
France zgadza się z żądaniami Gor­
kiego.

— Z Moskwy donoszą, że sowiety o- 
skarżają obecnie pierwszą grupę podsą- 
dnych eserów o współpracę z konstytuan­
tą  rosyjską w Paryżu. Douoszą też, że 
rząd niezadowolony z przebiegu procesu, 
udzielił przswodnicząosmu trybunału Kry 
lence nagany i polecił Trockiemu, Dzier­
żyńskiemu i Kamieniewowi zbadanie p ro ­
cesu.
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Nacz. Państwa chce godzić prawicę z lewicą!
J e s t  to  pow odem  now e] zw ło k i. — N aczeln ik  P a ń s tw a  

z a m ie rz a  w y su n ąć  na p re m ie ra  p. S ku lsk iego .
(Od specjalnego sprawozdawcy sejmowego „Kurjera Częstochowskiego*,)

WARSZAWA, 13 7. — N a cze ln ik  
P a ń s tw a  s p r a w ił  d zik  w s z y s t  
kim  S tro n n ic tw o m  w ie lk ą  n ie  
s p o d z ia n k ę .

Nikt w kołach politycznych nie w ie­
rzył, aby Naczelnik Państwa chciał po­
djąć inicjatywą We wakazaaia kandydata 
na premiera, po obalenia jego poprzednie 
go kandydata p. Śliwińskiego.

Stronnictwa lewicowe były nawet oba 
rzone z powoda wniosku postawionego 
wczoraj na Komisji Główsej, który zwra 
cał się do Naczelnika Państwa z zapyta­
niem, czy zechoiałby skorzystać z przy­
sługującego mu prawa inicjatywy. Poseł 
Rataj, jak wynika z dziś ogłoszonego sta 
nogramn, wykrzyknął nawet oburzony:

„ N a c z e ln ik  P a ń s tw a  b y łb y  
b e «  w sty d u , gd yb y  t e r a z  w z ią ł  
in ic ja ty w ą  w r ą k ą “ .

Tymczasem Naczelnik Państwa zapro 
Bił wozoraj pana marszałka Sejmu i po­
sła Skulskiego do siebie na konferencją 
w sprawie p rzesilen ia  rządowego i oświad 
czyi im, że nie mole stanąć ani po s tro ­
nie lewicy, ani prawicy, uważając powzta 
nie ghbinetu zarówio lewicowego jak pra 
wicowego za rzecz szkodliwą dla wewnę 
trznego spokoju w państwie i dlatego 
g o tó w  j o s t  p o d ją ć  s ią  p o ś r e ­
d n ic tw a  m ią d zy  p r a w ic ą  i ła ­
w ic ą  i d o p r o w a d z ić  do s t w o ­
r z e n ia  g a b in e tu  i k o m p r o m i­
s o w e g o , który nie oznaczałby zwycię 
stwa ani jednej, ani drugiej strony w 
Sejmie.

Życzenie Naczelnika Państwa wywo 
łało olbrzymia wrażenie w kołach sejmo 
wyob. Stronnictwa uroiurkowane, mimo, 
że sceptycznie zapatrują się na próbę Na 
czelnika Państwa doprowadzenia do poro 
zumienia między prawicą i lewicą, j e ­
dnakże chcąc złożyć dowói dobrej woli

i wiary w szczerość intencji Naczelnika 
Państwa zgodziły się na propozycję N a­
czelnika Państwa, na pośrednictwo mię­
dzy niemi a stronnictwami lewicewemi.

Natomiast w kołach lewicowych ini­
cjatywa Naczelnika Państw a Wywołała o 
gromne wzburzenie i głośne w knluarash 
Wyrazy niezadowolenia.

9  gadzinie 12 w południe na sk itek  
zaproszenia Naczelnika Panitw# adał się 
do Belwederu marszałek Trąmkczyńaki i 
odbył z panem Naczelnikiem Państwa 1 
godzinną konferencję. Przedmiotem kon- 
fensji b j la  kwestja postawiona prsez N a­
czelnika Państwa, jak  należy rozumieć 
wczorajszą uchwałę Komisji ttłównej. Pan 
marszałek oświadczył, te  wnioaek komisji 
jest zgodny z uchwalą sejmową z dnia 
16 czerwca i nie ogranicza Jego kompe­
tencji, webec czego Naczelnik Państwa 
mote swobodnie akerzyatsć z przysłegują 
cego mu prawa inicjatywy.

Pan NacseUik Państwa odpowiedział, 
że rozamie wniosek wczorajszy Komisji 
Głównej, jako podstawę podjęcia się po­
średnictwa między lewicą i prawicą i że 
jest gotów do wszczęcia akeji w tym kie­
runku, musi jednak uprzedzić, te  zajmie 
to dość dużo ozasn. W końcu w y r a ­
z i ł  ż y c z e n ie  r o z p o s z ą c ia  kon  
fa r e n o j i  z  p r z y w ó d c a m i s tr o n  
n ic tw  s e jm o w y c h .

Pogłoski o gabinecie Skulskiego.
WARSZAWA, 18. 7. (Tel. wł.) W 

związku z podjętą przez Naczelnika P ań ­
stwa próbą porozumienia między prawicą 
i lewicą poozęły krążyć wieczorem w Sej 
mie pogłoski o m o ż liw sm  w y su n ię  
c iu  p r z e z  N a cze ln ik a  P a ń s tw a ,  
ja k o  k a n d y d a ta  na  p r e m ia r a  
p o s ła  S k u lsk ie g o  i etworzeeik przez 
niego gabinetu centrowego.

K r o n i k a .
C hór na u r o c z y s t o ś ć  do Ka­

t o w ic .  C hóry  m ieszane  kościoła  Sw. 
Rodziny, 2 lożone  z 6o»ciu osób  pod 
k ierunkiem  p. J. K ow alskiego w ykona­
ją utwory religijne podczas  u roczystego  
obchodu  w K atow icach w dniu 16-ym 
bm. C z łonkow ie  proszeni są  o przyby­
c ie  na dwie próby ostatn ie , k tóre  się 
o d b ęd ą  we czw artek  i p iątek  o godz. 
a-ej wiecz.
Uroczystości połączenia 6. Śląska

w C zęsto ch o w ie .
Jak  jeż donosiliśmy, uroczystość roz­

pocznie się w sobotę t. j. 15 Lipca r. b. 
h> godz. 7 wiecz. zbiórka na placu Magi­
strackim. Proszone są o przybycie dla wzię 
cia udzlała w tej uroczystości: Sz. Ducho­
wieństwo, wojske, wsaystkie Stowarzysze­
nia,, cechy, korporacje (baz sitsndarów), 
i mieszkańcy Częstochowy. Instytucje, ce­
chy, stowarzyszenia przygotują wisńee z 
zieleni skromne bez wstęg i napisów dla 
złożenia na grobach puległyck przez dele 
gacje. Po slormowąmu pochodu, na czele 
którego niesiony będzie krzyż z chorą­
gwiami kościelnemi, sztandarem powstań­
ców, idą delegacje z wieńcami wjporząd­
ku przybycia na plac, duchowieństwo, wla 
dze, komitet. Porządek utrzymuje Straż 
Ogniowa. Procesja przy orkiestrze gra ją­
cej pieśni religijoe uda się na grób po­
wstańców na cmeatarzn św. Rocha. Tam

zosum e o1pr««ioiid prtaz kt. prałata 
Nassalskiego nabożeństwo żałobne za po­
ległych. Przemówienie wygłosi ks .  Giebar- 
towski, „Salye Regina* zakon-zy obrzęd 
religijny, poozem salwa karabinów. N a­
stępnie .Lutnia* wykona pienia odpowi* 
dnie. Przy dźwiękach marsza żałobnego 
.Chopina* złozone zostaną wieńsa na mo­
giłach. Na zakończenie odegraną zostanie 
.Rota*. Pochod powraca i rozwiązuje się 
na placu Magistrackim.

Niedziela, dn. 16 L pea r. b. o godz. 
9 rano zbiórka na Jasnej Górze przed 
szczytem, a więc: cechy, stowarzyszania i 
korporacje,przybędą ze sztandarami wprost 
na JaBoą Górę. O g. 9 1 pół uroczysta 
Msza ś* .,  odprawiona przez ks. przeora 
O . P. Markiewicza. Po Mszy św. słowo 
Boże wygłosi O. Pius Przeżdziecki.

W razie niepogody nabożeństwo odbę 
dzie się na Wielkim Kościele.

Poaieważ zbyt krótki czas nie pozwo­
lił przygotować się do poświęcenia kamie­
nia węgielnego pod pemnik dla poległych 
za Gjozyznę wyłania się komitet bidowy 
pomnika, który przystąpi de pracy nad 
budową i zebraniem funduszów.

Po nabożeństwie formaje się 'pochód, 
który uda się na ul. Parkową i Central&ą 
w celu przemianowania ich na ul. Lubli- 
nieeką i Śląską, poczem na placu Magi- 
straskiem rozwiązuje się.

Podczas nabożeństwa przygrywać bę- 
diie oksesira Namysłowskiego.

Proszeni są wszyscy, którzy mają wziąć 
udział w nabożeństwie i pcehodach o pun-
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k t u a l n e  pr/ybycie w o zn a o z o n y z h  godzi­
nach .

W dn. 16 Lipca odbędzie się inaozek 
na korzyść powstańców Górnośląskich. 
Nie wątpimy, że społeczeństwo nasze tak 
zawsze ofiarne, gdy chodzi o dobrą sp ra­
wę poprze tak piękny cel przez liczniejsze 
datki. Psnie proszone są o pomoc przez 
wzięcie udziału w kweśsie ulicznej i zapi­
sywanie się w sklepie .Janina* p. Biał­
kowskiej, I I  Aleja 37.

Akcja przedwyborcza.
We środę w lokalu Stew. Kupców Pol 

skich odbyło się zebranie przedstawicieli 
kilku stowarzyszeń miejscowych, zainicjo­
wane przez Stew. Kupcśw Polskich dla 
wysłuchania referatów przybyłych z W a r­
szawy pp.: Wartalskiego i adw. Chełmiń­
skiego, delegatów centrali Stow. Kupców 
Polskich w Warszawie.

Muiejwięcej przed rokiem w Poznaniu 
odbył się zjazd knpiectwa. Między inne- 
mi powzięto wówcz»3 uchwałę, by ku* 
piectwu polskie wytężyło wszystkie swe 
siły w czasie wyborów do Sejmo, a to 
celem szerszego uwzględnienia czynnika 
gospodarnego  w pracach nowego Sejmu. 
W myśl tego Stow. Kupców Polsklsh w 
Warszawie zamierza utworzyć Centralny 
Komitet Wyborczy odrodzenia gospodar­
czego Polski.

Odpowiednie przemówieaia wygłosili 
pp. Wartalski i Chełmińsk5.

Przewodniczył obradom p. S. Smuga 
w towarzystwie asesorów pp. T. Dużyń- 
skiego, adw. R. Zawadzkiego, J. Wię- 
cławskisgo, Kosiarskiego 1 Misiorowskia- 
go. Po przamówieniaoh delegatów z W ar 
*zawy wywiązała się dyskusja. Przema­
wiali pp. Mislorowski, B. Hoffman, Goltz 
B. Rylski j inni. Zaznaczyć należy, iż 
aczkolwiek stronnictwa polityczne na ze­
brania tern nie były reprezentowane, to 
jednak wśród obecnych dała się zauwa­
żyć najgorętsza symphtja dla Związku 
Lud. Nar., który właśnie sprawy gospe- 
darcze omawia najszerzej ze wszystkich 
stronnictw, wiedząs, że po wygranej wal­
ce u niepodległość, p rzystła  kolej na wy 
walszenie w Polsce silnych podstaw eko­
nomicznych.

Pom im dzenie R ady m ie js k ie j  
Dziś o godz. 7 i pół odbędzie się posie­
dzenie Rady miejskiej.

C eg ie łk i w a w e ls k ie  p sd p e -  
ż a ły . Kierownictwo robót restanracyj- 
nyoh na Wawelu ogłasza, że opłata za 
cegiełkę wawelską od dnia l*go sierpnia 
br. wynosić będzie 100 tys. mk.

Żniwa* W okolicach Ceęstoshowy 
już się rozpoczęły żniwa. Vrodsaj tegoro 
czny zapowiada się b. dobrze, pomimo że 
nie było deszczów,

S p r o s to w a n ie . jW związku z no 
tatką w n-rze 155 „Kurjera" p. t. „Żąda 
nia kelnerów1' zaznaczyć należy, że przed 
stawione pracodawcom petycje l ie  za wie 
rały żądania otrzymywania płacy za daie 
wychodnie, ani tez wydawania w dnie te 
jedzenia.

Ż yw y in w e n ta r z . W edług doko 
nanego spisu przez Główny Urząd staty­
styczny, województwo kieleckie posiada 
261,699 koni. Na 100 miesskańsów przy­
pada 10,3 konia.

L ik w id a c ja  G łów n ogo  U r z ę ­
du W yw ozu i P r z y w o z u . Jak się 
dowiaduje „Kurjer*, Ministerjuss przemy­
słu i handlu w myśl poprzedniego pesta- 
nowienia zlikwidowało z dniem i  llpoa 
r. b. Główny Urząd Przywozu i Wywo- 
zu, tworzą* na jego miejsce specjalny wy 
dział w centrali ministerjum. Przejmie on 
funkcje tego Urzędu. Wydział liczy 23 u 
rięoników.

P r z e s y łk i  l i s t e w e  p o z a  g o ­
d z in a m i u r z ę d o w e m i. Z dniem 
1 lipca 1922 roku  w prow adzono na  c a ­
łym o b sza rze  Rzeczypospolite j przyj­
mowanie po leconych  p rzesy łek  listo­
wych tak że  poza godzinam i u rzędow e­
mi, przepisanem i dla ich nadawania.

Przyjm owanie po leconych  przesy łek  
listowych po  za  godzinam i urzędowem i, 
odbywać się  będzie  w urzędach  po cz ­
towo telegraficznych  oznaczonych  przez 
dy rekcję  pocz t  i telegrafów.

O  uruchomieniu służby powyższej, 
do tyczące  urzędy zawiadom ią publicz­
ność  ogłoszeniem , wywie.szonem w po* 

. czekaln iach  urzędów.
Za k ażd ą  poszczegó lną  poza godzi­

nami urzędow em i przyjętą po lecana  
przesyłkę listową nadaw ca oprócz zw y­

kłych, taryfowych należytości z n a c z k a ­
mi pocztow em i składa gotów ką do rąk 
u rzędn ika pocz tow ego  osobną  taryfo­
w ą opłatę.

P o d r o is n ie  t s ls fo n ó w -  Od d. 
1 lipca r. b. na całym obszarze Rzeczy 
pospolitej obowiązują nowe opłaty za 
przyłączenie i przeniesienie aparatów te ­
lefonicznych.

Dlbrzymi pożar w Kłobucku.
12 r o d z in  p o z o s ta ło  b e z  d a ­

c h u .—S tr a ty  m iljo n a w e .
Coraz częściej w okolicy Częstochowy 

wybuchają pożary.
Niedawno pisaliśmy o pożarze, który n a ­

wiedził gm. Miedźno, Wieluń i inne oko­
liczne miasteczka i wsie.

Onegduj zaś wybushł w Kłobusku olbrzy 
mi pożar, który z gwałtowną szybkością 
przenosił się z zabudowania na zabudo­
wanie, tak, iż w krótkim ozasie stanęło 
w egoio 12 zabndowsń. Na ratunek przy 
były s t ra t  z Kłobucka i okoliczne.

W ogniu spłonął żywy i martwy in­
wentarz. S traty  poszkodowani obliozają 
na miljony,

Dwanaście rodzin pozostało bez dachu 
nad głową.

P o ż a r . W domu nr. 3 przy ulicy 
Prostej w składzie farb, należących do 
Moszka Koplowicza, wybuchł pożar wsku­
tek nieostrożnego obchodzenia się z o- 
gniem. Pożar stłumiony został przes straż 
ogniową. W ypadku z ludźmi nie było.

Pożar z podpalania.
A r e s z to w a n ie  p o d p a la c za .

We wsi i gm. Kamyk u gospodarza 
Antoniego Wójcika powstał z podpalenia 
pożar, który zniszczył Wójcikowi stodołę, 
a następnie przeniósł się na sąsiednie 
i zniszczył pięć stodół. Winny podpale­
nia Józef Duda, zaro. we wsi i gm. Ka­
myk został aresztowany i przesłany du 
Sędziego Sledozego I rew. w Częstocho­
wie. Ogólne straty  wynoszą 4.000.000 mk.

M atka — m o r d e r c z y n ią . We 
wsi Złoohowice, gm. Opatów znalezione 
zostały zwłoki noworodka płci męskiej. 
Jak  ustalono, sprawczynią morda była 
Franciszka Desperek, zam. w tejże wsi. 
D. aresztowano i przesłano do Sędziego 
Śledczego.

H a n d la rz  d en a tu r o w a n y m  
a p ir y tu a o m . Nieznany osobnik spo­
strzegłszy we wsi Cyganks, gra. Panki, 
patrolujących policjantów, rzuoił paczką i 
uciekł. Jak  się okazało paczka ta zawie 
rata denaturowany spirytus w pęcherzu i 
tytań w liściach.

K r a d z ie ż . Heleni* Prymczuk zam. 
przy ul. Spadek ar. 2 na Ostatnim Gro­
ssa skradsiono bieliznę i jeden dywan z 
mieszkania niezamkniętsgo aa ogólną su­
mę mk. 34.000. Poszkodowana o kradzież 
podejrzewa zam. w tymże domu Aleksan­
dra, Jana, M kolaja i Józefa Bsjkow.

Aresztowanie fałszerza  pieniędzy.
P u e z a z a t  w  o b ie g  fa fe z y w e  

n ia m ie e k ie  p ie n ią d z e .
Prsy i l .  Ksrdeckiego, około domu 

nr. 33, zatrzymany został Wojciech Czar- 
asski sam. w Ostrowie przy ni. Zdanow­
skiej s r .  1 (Księstwo Poznańskie). Jak 
się ekasało Cs. puszczał w obieg tełszy- 
we banknoty niemiecki*. Podczas doko­
nanej rewizji osobistej w Kom isarj asie 
przy zatrzymanym odnaleziono ogółem 63 
banknoty po 50 mk. niemieckich 1 9 ban­
knotów po 10*0 mk., czyli na ogólną su­
mę l l  600 mk. Oskarżoneg* przesłano do 
Sędziego Śledczego II  rewiru.

Za 7 0 0 0 »

u b r a n i e s ,
z dobrego kortu

z . 3.000 Mk-
na ca łą  damską

s u k n i ę
m ożna nabyć w znanej firn ie

J. D a w i d o w i e *  * S —
I A le ja  7 . T e l .  74 .

Tamże nabyć m ożna korty, bostony, 
szew ioty, w ełniane i baw ełniane mater- 
ja ły  oraz płótna. Nie w ierzcie reklamom, 

lecz przyjdźcie i  przekonajcie się. 
Sprzedaż hurtow a 1 detaliczna.

Krawiec damski
J. S z u b s k i

l l - g a  A l m j a  3 9 .
wykonywa: palta, kostjumy 1 futra. 

C eny p r z y s t ą p n e l
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T an , gdzie przemawiał przed 1900 
ialy Chrystus.

C iek a w e  o d k r y c ie .
Jak donoszą pum a zagraniczne, udało 

się członkozr jerozolimskiego towarzystwa 
archeologicznego odkryć szczątki kamieni 
w synagodze w Kstarnanm , na których 
Dhrystus przed ogrągło 1900 laty stał 
przed tłumem wiernych i mówił swe 
Wzniosłe słowa.

O dkrycie to stoi w związku z wyko­
paliskami. Eafarnanm  było już bowiem 
od dłuższego czasu kupą ruin i gruzów 
nad brzegiem galilejskiego morza.

JeBt po dziś dzień tajemnicą, dlacze­
go miasto stzlo się ruiną. Bopiero teraz 
podczas przeprowadzenia badan archeolo­
gicznych stwierdzono, te  zniszczenie mia 
sta pozostaje w związku z trzęsieniem 
ziemi, które prawdopodobnie nastąpiło  w 
tym samym dniu, co i w Palestynie ca* 
lei. gdy
C h r y s tu s  z o s t a ł  p r z y b ity  doj 

k r z y ż a .
W Nowym Testamencie Kafarnaum 

wymieniane je s t jako miejsce, gdzie Ghry 
stus kilkakroć przemawiał 1 czynił tu cu­
da rozliczne.

Po dziś dzień położenie miasta było 
jes.cze k w tsłją  wątpliwą. Pewnem było 
tylko, źe leżało na zachodnim brzegu mo 
rza  i posiadało rozmiary dzisiejssyok o d ­
krytych rnin.

Legendy, k tóre w nadzwyczajny spo­
sób przechowały się po dziś dzień wśród 
tamtejszego ludu, wskazywały, źe m iasto 
wznosiło się na wzgórzu, zwanem dziś 
przez Arabów Tell Humm, na którem wi 
doczne były jakieś zwaliska miasta, tem- 
bardzlej, że nie jest pewcem, czy wogó- 
le ta praca będzie kontynuowana. Obok 
bowiem prsc ściśle archeologicznych, o- 
pracowywany jest tu równocześnie pewieu 
plan, polegsjąoy na lepszem zaopatrzeniu 
całej Palestyny w wodę. Jeśli ten plan 
miałby być urzeczywistniony, wtedy K a­
farnaum musiałoby się znaleźć pod wo­
dą, czyli na wieczne czisy stałoby się nie 
dostępnem dla badaczy starożytności

Morze Galilejskie bowiem miałoby się 
stać tym olbrzymim rezerwsareua wo­
dnym, przyczem powierzchnia morza mn 
siałaby być podniesiona o jak ieś piętna 
ście metrów, a wtedy przesmyk, na któ­
rym wznosi się starożytoe Kafarnaum , 
Bkryłby się na sześć do dziesięciu metrów 
pod wodą.

Zdaleka i zbiiska.
Straszny wybuch prochswni

w  R z e s z o w ie .
Donoszą o wybuchu prochowni w Rza 

szowie dnia 11 b. m. o godzinie 8 ej wte 
ozorem.

W proobowni znajdowały się składy 
pocisków do dział ciężkiego kalibru , któ 
re następnie zaczęły ekspledować wyrzu­
cając odłamki na daleką prżeBtrzeó. <ike 
liczność ta  uniemożliwia wszelki ratunek 
ze 's tro n y  wojska i straży  sgniowej, któ 
rzy musieli cofnąć się w obawie przed 
sttatam i.

Na miasto padsją pociski ciąikioh dział 
wywołując straszny pepłoch.

Na razie nie można ustalić ani roz­
miarów, ani przyczyn katastrofy, również 
nie wiadomo ile ofiar wybuch pociągnął 
za sobą.

W samym mieście szkód większych 
niema, natomiast wieś PoWiczna położona 
najbliżej misjsoa katastrofy została zu­
pełnie zniszczona przez wybuchy poci­
sków, oraz przez pożar, k tśre wznieciły 
padające granaty .

W ładze wojskowa zarządziły docho­
dzenie, k tó re doląd nie przyniosło rezu l­
tatu. Prawdopodobnie wybuch nastąpił 
skutkiem nieostrożności jednakże nie jest 
wykluczona możliwość zamachu.

— Kto n a b y w a  T o a tr y  s t o ­
łe c z n e .  Podpisanie ostatecznej umo­
wy o sprzedarż 1 kupno Teatrów Sto­
łecznych nastąpi za kilka dni.

Na mocy tej umowy nowonabywcy: 
p. W. Kawecka, jej mąż p. Wielogłow- 
ski i hr. Czarnecki z Poznania płacą 
125 miljonsw za teatry „Nowości* i 
„Komedja* oraz ponoszą wszelkie ko­
szta, związane z prowadzeniem teatrów 
od dnia 1 sierpnia.

Koszta te wyniosą sumę około 60-iu 
miljonów marek.

W yjaśn ien ie  ta jem n icy . 
PODPALACZKA

będaie pow ieścią  w „K urjerze C zęstochow sk im ” .
Niechaj dzięki swej ruchliwości zyska 

Kurjer* nowych 10,000 abonentów.
Z uszanowaniem

Od krańca do krańca Cięstochowy 
przez dzień wczorajszy rozlegało się

g r o z ą  p r z e jm u ją c a  s ło w o  
P o d p a la c z k a !

Tysiące osób goniło t» je«oiczy  samo­
chód, z którego niewidzialna dłoń rozrzu 
cała białe kartki
N a ty c h m ia s t  po u k azan iu  s ię  

„ K u rja ra "
do Redakcji zgłoBiło się wiele oaób z ró 
źnemi rózwiązaniami zagadki. Większość 
tw ierdziła, iż wyraz „P sdpalaczka* jest 
zapowiedzią jakiegoś znakomitego obrazu 
który demoastrowany będzie w jednym 
z kin.

T ra fną odpowiedź nadesłał najwcze­
śniej p. Tadeusz Karszewski.

R o z w ią z a n ie  ta je m n ic y  
b rzm ia ło ś

Do Szanownej Redakcji
„K urjer* Częstochowskiego*

Tajemnieze słowo „P jd p alac ik a"  jest 
tytułem  powieści, k tórą zam ierza druko> 
wać poczytny „K urjer Częstochowski*.

Oczekuję z niecierpliwością na moje 
10 tys. mir. nagrody i ukazanie się powie 
ści w odcinku „K urjera"

Tadeusz Karczewski.
Istotbie

„ P o d p a la c z k a 11 j e s t  ty tu łe m  
n ie z w y k le  in te r e s u j ą c e j  p o ­

w ie ś c i .
Fan Tadeusz Karszewski proszony je s t 

tedy o zgłoszenie się do Administracji 
„K uriera"  po odbiór mk. 10.000. 
„ P o d p a la c z k a 11 u k a ż e  s ię  po  
r a z  p ie r w s z y  w  n u m e r z e  n ie ­

d z ie ln y m  „ łiu rjersi* 1 
i odtąd trzymać bedzie w ciągiem napię­
ciu uwagę Sza*. Czytelników, jes t bo ­
wiem powieścią, która prsaz swą niezwy­
kłą treść
d z ia ła  p o r y w a ją c o  na u m y sł  

c z y te ln ik a .
Celem uprzystępnienia najszerszy* 

warstwom zapoznania się z treścią tej 
przepięknej powieści,

o f ia r u je m y  b s z p ła tn ie
od dnia 15 b. in. do końca lipca „K urjer 
Częstochowski" tym wszystkim, którzy 
wniosą uatychusniast prenum eratę za m. 
sierpień w kwocie mk. 500.

— C eny a r ty k u łó w  s p o ż y w ­
c z y c h  w  W a r sz a w ie . Wciąż nie 
ustają narzekania licznych mieszkań­
ców stolicy na nierówne ceny produk­
tów pierwszej potrzeby w tej lub innej 
dzięlnicy.

Tak, np. funt mięsa siekanego w ja t­
kach przy rzeźni na ul. Solec kosztuje 
mk., podczas kiedy funt takiego mięsa 
w śródmieściu, jak np. w jatkach na 
rynku przy ul. Ordynackiej lub- przy 
ul. Koszykowej wynosi tylko 350 mk. 
Podobnie dzieje się i z wieloma Inny­
mi artykułami spożywczymi, jak chleb 
jajka, mleko, których ceny w Warsza­
wie bywają różne, a różnice znaczne.

— 9 3  sp r a w y  o  j s d n o  m ie s z ­
k a n ie . Niejaki RafałOerkowicz zaj­
mował przed paru laty pięciopokojo- 
wy lokal w Warszawie na ulicy Lwow­
skiej pod Nr. 3. Wzięty do wojska 
Gerkowicz zdezerterował, a wraz z nim 
rodziną, pozostawiając lokal pod opieką 
ojczyma, niejakiego Weintala.

Ten ostatni z racji tego sprzedał 
znów swe mieszkanie na Marszałkow­
skiej i wprowadził się na ul. Lwowską 
do mieszkania po dezerterze—Gerko 
Wiczu. Jednak Urząd mieszkaniowy 
wdał się w tę sprawę i cały loka! zare 
kwirował na rzecz por. Jabłońskiego, 
przybyłego z Rosji wraz z liczną ro­
dziną.

Por. j. wprowadził się tam i odtąd 
rozpoczynają się jego iście tantalowe 
męki.

Weintal zobowiązał się pisemnie, źe 
po upływie miesiąca z pokoju się usu­
nie—me dotrzymał jednak tego i przy 
pomocy kupca z Włocławka. Kanała 
zaczął W najrozmaitszy sposób szyka 
nować por. Jabłońskiego, wnosząc nań 
skargi do wszelkich istniejących władz 
cywilnych i wojskowych. Dość powie 
dzieć, że w krótkim czasie na por. Ja 
błońskiego podano przesyło 30 skarg- 
Horoną tego wszystkiego była skarga 
do Sądu Pokoju 9 okręgu, żądająca 
eksmisji Jabłońskiego. Powództwo to 
jednak Sąd oddalił.

Por. Jabłoński zaś wniósł do tego 
Sądu skargę o usunięcie niespokojnego 
sąsiada. Sąd uznając prośbę Jabłońskie 
go za dostatecznie umotywowaną, po 
zbadauiu szeregu świadków, postanowi 
p. Weintala wyeksmitować.

Por. Jabłoński toczy już walkę z upar 
tym Weintalem od 3 lat, miał z nim 
ogółem 83 sprawy i wydal z tego po 
wodu podobno 1,750,000 mk.

O s tr o łn y .
— Franio obmyj ręce przed obiadem 

bo dziś ma przyjść do nas na obiad wuj 
ko Henryk.

— A jeżeli nie przyjdzie?

W i e l k a  w y p r z e d a ż !
letniego płóciennego obuwia: bia 
łe, szare, orunelowe, męskie, dam­
skie i dziecięce, oraz sandały w 
wielkim wyborze po cenie bardzo 

niskiej
w  m a g a z y n ie

A. S z t y b e l m a n a  "
ł - s z a  A leja  N r .  10.

Posiadam również na składzie la­
kierki i reniferowe najnowsze wy­
dłużone fasony damskie i męskie 

szare 1 bronzowe
Z a p a m i ę t a j c i e  a d r ss t

A. SZTY8EŁMAN I Altjl N> 10

p  f

Pracownia Gorsetów

J o z e f a ) }
łf
Ul-cia Aleja 54 (p8rter)

poleca duży wybór gorsetów hygienicznych, 
pasów brzusznych najnowszego systemu, zale­
canych przez doktorów,pasów biodrowych, sze­
lek do prostego trzymania się, biustonoszy, 
pończochy gumowe i t. p. Przyjmuje obstalun- 
kl z własnych i powierzonych materjalów, rów­

nież reparacje, pranie 1 przefasonowywanie. 
Ceny zniżone.

r•      a________

|  M. Ł u s z c z y ń s k i
ul. P anny M arji 9 0 .

M a l a r z  
s z y l d ó w  i p o k o i t

Tabela toterji państwowej.
(nieurzędowa).

Trzecia klasa. — Drugi dzień. 
Główniejsze wygrane.

M k . 2 9 0 ,0 0 0  nr. 93532.
Mk. 5 0 ,0 0 0  nr. nr. 6877 69144. 
Mk. 2 5 ,0 0 0  nr. nr. 13919 28291 

98745
Mk. 2 0 ,0 0 0  nr. nr. 7147 96268. 
Mk. 1 5 ,0 0 0  nr. nr. 24906 48154. 
Mk. 1 0 ,9 0 0  nr. nr. 36820 88820 

52659 55976 72402 86178.
Mk. 8 ,0 0 0  nr. nr. 7474 9631 

20311 81799 38751 87820 41408 69583 
Mk. 5 ,0 0 0  nr. nr 121 3889 8950 

4226 11329 14587 17859 2 l3 2 l 28864 
25264 25615 26300 28714 81162 38584 
41979 48214 48248 55 9 ’9 59704 69739 
62848 70005 71784 71997 740*1 74887
76288 77460 79864 85406 89797 91102 
91265 98920.

5  w a ż n e  OLA p a ń !  J

Baczność!
MAGAZYN

F. RUSSOCKIEJ
i A leja >6 9.

Poleca na Sezon letni Batysty 
Etaminy, Satyny tureckie na 
podszewki adamaszki, G a- 
bardiny, Szewioty, Bosto­
ny. Frotee, wełniane mu- 
szliny. Ostatnia No­
wość. W wielkim H U R T 
wyborze firanki, 
prześcieradła, i DETALI 

-obrusy, kol- 
Idry, kapy. 
i t. p.

B A C Z N O S  C I I
Również roboty ręczne aklad rysowniczy.

■■■■■■■■■■■■■■■

I*  Ważne dla Panów! ■
W f i r m i e  ..

g „ B ła w a t”
g g  I A le ja  14 (dom p. Frankego)
0  rozpoczęła się wyprzedaż k' rtów mę- 

0  skich na garnitury, spodnie i palta 
po c e n a c h  n s jn iż szy eh .

Ś w ie ż o  n a d e s z ły  na s e z o n  le ­
tni: zefiry ,kretony.satyny, muśliny, 
batysty, etaminy we wszystkich ko­

lorach i deseniach. Wielki wybór je- 
mk dwabin i trykotin.

■■■■■■■■■■■■■■i
Źródło Polskie

Jana Radziejewskiego
Krakowska 1, obok Stow. Rolniczego.
poleca towary bławatne, konfekcyjne z fabryki 
„Czę8tochowianka“ po cenach fabrycznych, go­
towe suknie damskie, dziecięce, bieliznę, wy­
prawy do chrztu, duży wybór bluzek, fartuchów 

i pończoch.
Najlepsze źródło taniego kupnal 

Zwracać uwagę na ńdresi

P r a c o w n i a  Józefa Kubisy 11-ga
Aleja 32 wykonywa meble koszykarskie: stoły, 
łóżeczka, łóżka, fotele, kołyski, kanapy, tabo- 
rettki, dalej — kosze, koszyki itd. oraz przyj­
muje wszelkie reperacje.

M asła cacaoweu?
( i f a n - H o u t e n a )

więkazy tra n sp o r t  o trzym aliśm y i sprzedajem y w każdej ilości

Z a k ła d y  P r z e m y s ł o w o - H a n d l o w e

B-cia MICHOTEK



.K nrjer Częstochowski" 14 Lipc* 1923 J# 157.

TEATR „ODEON i i  Program od środy dn. 12-go do
soboty dn. 15 go Lipca 1922 r. Tylko przez 4  dni!

Panie, Panowie, Panienki...
Kto c h c e  to  m oże s p ró b o w a ć  sw e  zdo lno śc i na  p łó tn ie  k ażdego  w ieczo ru  
p rz y  zd jęc iach  film ow ych w 6-c iu  ak tow e] t r y s k a ją c e j  h u m o re m  f a r s i e

ze słynną a rty stk ą  polską w ro li słow nej
uroczą

M l  A  M A R Ą

TEATR

PARYSKI
ul. Panny Marji 19.

Program od środy 12 
lipca i dni następnych.

Ola młodzieży dozwolone.

Najpotężniejszy am erykańsk i serjowy obraz w ytw órni .Universal Film  M anufacturing Co L td" w New-Jorku

„Czerwona Rękawiczka”
4 - ta  S ep  ja

r r r . n r r  o c a l e n i e  p r z e d  ś m i e r c i ą
Wraz ze streszczen iem  pierw szych trzech  serji stanowi oddzielną ca łość.

W roli głównej najodważniejsza artystka na świece MARJA WALCAMP.

HO „ N O W Y "
Program od czwartku 13 do 
soboty 15 lipca włącznie.

Tylko 3  dni! Sensacyjny dramat w 5 aktach

Hrabia Żebrak
wielkiej wytwórni węgierskiiej „S ta t-F ilm /

Tylko 3  dni!

N«d 
p ro g ra m i

? ? ?

—A n o n ss -
W następnym pro 

gramie
„S y n a le k  paska rza  

s i |  żen i“ .
farea pełna hum oru.

STÓJ i POMYŚLI

firma „WYGOM"
II ga Aloja Mś 39.

Sprzedaje wszelkiego rodzaju obu­
wie najnowszych fasonów po cenach 

— następujących: — —
Męskie- lak iery  cd 14 17.000 mk.

„ Brązowe od 10 — 14 500 mk.
,  Clirom. Giemz. ,  9.500 do 11.500 mk.
„ Pantofle  15 proc. tan ie j.

Płócienne od 3 800—7000. ink.
„ Kanne od 1800 — 4200 mk.
„ . Sandały w najlepszym gatunku 

po mk. 4,200.
D am skie wysokie: Brązowe od 11 -  15000.

„ „ czarne giemzowe 10—12.000,
Białe od 7 — 8.000.

„ Pantofle lak iery  od 10.500—14.000.,
„ „ Zamszowe „ „
.  ,  B ązowe ed 10 — 12.000.

•„ - „ Giemzowe od 7.500—9000
„ Prunelki ' od 4.500—7.500.
„ Białe od 2.200 do 6.000.
,  Szare płócienne od 2.200— 4.500.
,  Ranne od 1600 — 4.200.

Sandałki po m k..4,000.
iz icc in n e  buciki brązowe oraz sandałki w 

nąilepszym  gatunku. Przyjm uje o b su lu n k i ii 
wykonywam solidnie

f i rm a  „ W Y G O D A "
w Częstochowie li-ga Aleja nr, 39

Właściciel J. Sztybelman. 
M M W M  aM M M M

Lekapz-dentysta

Gustawa Bugaj er-Bem
ul. Piłsudskiego N» 17.

P rzy jm uje  codziennie od 9-ej ran o  
do 1 -szej po poi. 1 od 3-ej do 7-ej 

w ieczór.

Czy chcesz być piękną?
pozbyć się bez śladu, piegów, o p a le n iz n y  

i zmarsiczek na twarzj?
Ufy* aj cudownego kremu n elamorfoza

< „ P I E G O L “
z przepisu D -ra  St. Martin w Paryżu. 

Żądać  w a p tek ach  isk ładaeh  aptecznych-

C h rz e śc i ja ń s k a  F a b ry k a  
M ydła

„DOBOSZ”
w Częstochowia

ulica W arszaw ska  Ni 37. 
poleca najlepsze mydło zawierające od
63°lo S6°|0 t ł u s z c z u

N ie b y w a ła  o k a z ja  I
Z powodu zmiany interesu

zupełna wyspreedaż
GOTOWEGO OBUWIA!!

Przyjmuje obstalunki wykonywam szyb­
ko Robota solidna. Ceny niskie.

Czesław Tromczynski
Kościuszki 17, lewa oficyna parter.

Aleksander Jaxa D ę b i c k i
Geometra przysięgły

Kościuszki JSs 1, mieszkania 3 . 
Na mocy upoważnienia Ministerjum Ro 
bót Publicznych i Głównego Urzędu 
Ziemskiego, przyjmuje parcelacje, Ko- 
massacje, podziały pastwisk i inne po­

miarowe roboty.

Przekonać sil każdy może!
że tylko w

Magazynie B ła w a t ip  p. f. a
Kornberg i Szumacher
w Częstochowie 1 Aleja Ml 11
w podwórzu p a1 ter vis-a-vis 1 ram y

nabyć można w wielkim wy­
borze po najtańszych  cenach

T rykotiny , jedwabie, wełny, 
bostony, zefiry koszulowe, 
płóclenka, k o łd ry  pikowe i 
bajowe, serwety , ręczniki 

oraz b ia łe  p łótna wszelkich firm 
p o  eonach fabrycznych!

Djagnostyczno-leczniczy

Gabinet Rentgenowski
Dr. Arnold Bram

Częstochowa, Kościuszki M 1.
Telefon 76 450.

Każdy Oszczędza
kto sta le  robi owe zakupy u

J . RZĄSI ŃSKIEGO
w Częstochowie Kościuszki 19 a 

poleca: trykotiny, jedwabie gładkie i de­
seniowe, wszelkie towary do wypraw 
ślubnyob, cze-su-cza i alpaga marynarko­
wa, korty, materjsły roletowe, płaszoze 1 
ręczniki k ą p i e l o w e  oraz inne sezo­

nowe nowości.
Każdy się może przekonać!

Lecznica Lekarsko-Dentystyczna 
i  Laboratorjum zębów sztucznych

L ek a rzy -d en fy s tó w
A R T U R A  B R O N I A T O W S K I E G O  

i M A R K A  6  R ii N A
(I Aleja) Nr. 8.

Przyjmują codziennie od 9-ej rano do 7 wieoz.

DOKTÓR
PAWEŁ BRONIATOWSKI
ul, Panny M arji21 (obok tea tru  Paryskiego) 

choroby wenaryczna i skórna
Przyjm uje od 9 — 12 i od 4 — 7 po poł. 

Panie od 12 — l w  południe.

GOSPODYNI
Osoba inteligentna poszukuje zajęcia, 
w mieście lub na wsi jako gospodyni, 
znająca się dobrze na wiejskim i miej­
skim gospodarstwie. Długoletnia pra­
ktyka. Posiada chlubne świadectwa. 
Oferty w Redakcji „Kuriera" pod S. K.

—  Wolne posady. —
Zarząd Dóbr Spasów p o s z u -

prak tykan ta  gospodarczego z niż­
szą szkołą  rolniczą zaraz i p rak ty  
kan ta  do gorzelni od |is-go w rześ­
nia, na posadę może reflektować 
tylko Polak. O pis świadectw z a ­
łączyć pod poniższym adresem : Za 
rząd dóbr Spasów, poczta Tartaków  
stacja kolejowa Sokal.

zL m o b . oficer w . 1 
■ pozostający bez środ
ko w do życia p ro s i o jakiekolw iek zajecit 
zgłoszenia pod: „Oskar“ do Redakcji Kurie 
ra Częstoch.* J ” ‘Łur->e

umlfi!q ra"gb tow a0 . czv 
j  sta, przyzwoita i chętn
d o jira c ^ jio trz e b n a  Nowa 34,
S n l t f ł l  U-ga A leja  Nr. .35 wraz urzą 

dzeniem i towarem  do sprze 
dania lub też przyjm ę wspólnika lub zarządza 
fącego z kaucją  Wiadomość tamże w sklepi 
Rozencwąjga.

D ziew czy n k a  S g f  j
m iejąca reparow ać i szyć. W iadom ość w A< 
m lm stracjl .K u rie ra11.

M ło c a rn ia  6 0 . dJp;;:
my. Sikawki pożarne okazyjnie do sprzi 
d ą n la ji  lnż. Dawidowi cza Aleją 5 1 .
y w a l ^ R e i e e w ^ ł  bransoleta srebrn«>iidieziona j6st do odebraDi
za zwrotem  kosztow ogłoszenia. P żak  u 
K illńsk logo 6 .
R ń i n A  sita , rafy, siatki druciane , , f  ,  . ? e * kręcone na ogrodzeń:
parkanów , bufetów 1 okien w yrabia Władj 
Sclblrowskl. Rynek W ieluńkl 32. telefonLekarz  dentysta  = -------_ . ----- ----- -

M i c h a ł  G r e j n i e c  £ ?* ^® ?®
ul. Panny Marii (I Aleja; JSIś 10.

P rzy jm u je  codziennie od 9-ej rano  do 1 po poł 
od 2—7 wlecz. Telefon 250.

Zaświadczenie Demb. 
— 18 p. Ułan. Pomor-

iegitym acją krzyża w alecznych—14395 
wraz z papieram i na imię F ranciszek  Fla- 

czyńsin.

Redaktor i Wydattoa: Adam Paciorkowski. ©dbito w Drukarni .UDZIAŁOWEJ"


